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Imperatyw dzisiejszy — Pulsar

Według Kanta jestem tylko wtedy wolny, gdy sam wybieram swoje pragnienia, które sam sobie na-
rzucam.

Za chwilę unikalna słowna porcelana
rozsypie się w drobiazgi.
Nie potrzeba nieporadnych istot
i śpiewu mew,
nikt wszystkiego nie wie.

przeżywam onieśmielenie w obecności klawiatury, maszyna prycha i syczy.

Literackich wątków nie będzie
muszę pilnować kropek i kreseczek
i anarchicznej stuletniej
rocznicy monarchii.

Obok wszechświata anty-wszechświat
prawdziwe pocałunki
zawiązane w jaszczurczy język.

Mój ból człowieczeństwa
rozszarpywany niczym ziarenko
grochu pod żebrem.
Idee J. Ch. pełne miłości
stają się banałem,
obrońcy gnębionych mas
szybko stają się gnębicielami.

Spółgłoski są tłumem ( motłochem )
Samogłoski poezją,
powiedział człowiek z tatuażem.

Kopiowanie  tekstów,  obrazów i  wszelakiej  twórczości  użytkowników portalu  bez  ich  zgody  jest
stanowczo zabronione. (Ustawa o prawie autorskim i prawach pokrewnych, Dz.U. 1994 nr 24 poz. 83 z
dnia 4 lutego 1994r.).
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